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Pisarz Trybunału Pieroszey Instancyt 
Wolnego Niepodieglego i scisle Neutralnego 
Miasta Krakowa i Jego Okręgu, 

Podaje do publiczney wiadomości: iż dom 
pod L. 124 w Kazimierzu przy Krakowie, w 
Gminie VI Miasta Krakowa stojący, do suk- 
cessorów ś. p. Tomasza Boczkowskiego na- 
leżący, sprzedanym zostanie przez publiczną 
licytacyą w Trybunale odbyć się mającą, a 
to na Żądanie P. Salomei Pulszyńskiey O. M. 
Kr. tojest: na satysfakcyą sammy 12,000 złp. 
z procentem 5 od 100 od d. 24 Marca 1832 
r. oneyże z Massy Ś, p. Tomasza Boczko- 
wskiego zasądzoney wyrokiem Sądu Osta- 
tniey Instancyi d. 8 Marca 1832 r. zapadłym, 
a d. 30 Marca 1832 r. w Księg: XI Ingros: 
pod L. 156 intabulowanym, z mocy którego 
nastąpiło wezwanie Exekucyine przez P. Ko- 
mornika Słodkowskiego z d. 10 Lipca 1832 
| roku następnie zajęcie kamienicy dnia 30 Lipca 
1832 roku w dniu trzecim Sierpnia. 1832 ro- 
ku do L. 493 w wykazie hypotecznym umie- 
szczone, po czem zapadł wyrok Trybunału 
d. 12. Września 1832 r. ustanawiający cenę 


i dozorcę, W dalszym postępowaniu w po- 

rządku ustanowienia warunków licytacyi, za- 

padł Wyrok Trybunału d. 10 Października 

1832 r. ustanawiający warunki takowe: 
Które są następujące. 

Ceua pierwszego wywołania jest 24,000 
złp. która na terminie trzecim . w braku li- 
cytatów do 16,000 złp.. zniżoną zostanie, i 
od tey wywołaniesna tymże trzecim terminie 


«nastąpi. 


1. Mający chęć licytowania, złoży na Va- 
dium 2400 złp. które w razie niedopełnienia 
warunków utraci, i nowa .licytacya na jego 
szkodę ogłoszoną będzie, 

2. Nabywca zapłaci z szacunkn podatki z 
wszelkich Epok Rządu. zaległe. 


3. Nabywca zapłaci koszta prawne i w 
drodze subhastacyi wyłożone, jakie wyrokiem 
oznaczone zostaną za kwitem Adwokata sprze- 
daż kamienicy popierającego. Niemniey wy- 
placi kwotę obrońcy . Sukcessorów Tomasza 
Boczkowskiego, jaka podobnież tytułem za 
Obronę Praw. temuż, wyrokiem przyznaną 
będzie. 

4. Ponieważ popierająca licytacyą ma na 
naypierwszey hipotece summę swą, przeto 
nabywca zapłaci jey w 'ciągu dui 40ciu od 
dnia licytacyi szmmę 14,000 złp. za kwitęm 
urzędowym.. 


— 


5. Resztujący szacunek zapłaci nabywca 
w skutek wyroków Sądowych klassyfikacyą 
ustanawiających z procentem 5 od 100 od dnia 
licytacyi. 

6. Gdyby w ciągu dni 8 po licytacyi zna- 
lazł się pretendent ofiarujący 4tą część wy- 
żey nad wylicytowany szacunek, obewiązany 
będzie nayprzód złożyć takową w gotowiznie 
w Depozyt sądowy, gdyż jedynie obok kwi- 
tu zgloszenie swe uczynić może. 

7. Czynsze należeć będą od dnia licyta- 
cji do nabywcy, który kontraktu dzierzawne- 
go jako intabulowanego Starozakonnym dzier- 
Żawcom dotrzmać obowiązany. Š 

Termina do licyttcyi takowey ustanawia- 
ją się: 

Pierwszy na dzień 9 Stycznia 1833 r. 
. Drugi na dzień 9 Lutego 1833 r 
Trzeci na dziea 9 Marca 1833 r. 

Licytacyą tę z strony powódki popiera P, 
Wincenty Szpor Adwokat O. P. D. 

- Wzywają się przeto na licytacyą takową 
w Sali Audyencyonalney Trybunału w gma- 
chu pod L. 106 w Krakowie od godzin. 10 
rano swe posiedzenia odbywającego, nastą- 
pić mającą, talk wszyscy chęć licytowania 
mający, jako też wszyscy wierzyciele, aby 
pod rygorem wyłączenia ich wierzytelności 
złożyli produkcye swych praw na pierwszym 
terminie licytacyi. 

W Krakowie d. 26 Października 1832 r. 

Janicki Z. P. Tryb. 


W dniu 6 Listopada r. b. o godzinie Qtej 
ranney w sukiennicach odhędzie się licytacya 
dwóch futer lisowych, materyą pokrytych, ze- 
garka złotego i dwóch sztuczek drelichu; zas 
w dniu 13 Listopada r. b. o godzinie %ey 
ranney w Kazimierzu pod L. 123 odbędzie się 
waw różnych sprzętów domowych, jako- 

: komody, stołków, sukien, książek żydo- 
dich isc p. 

Kraków dnia 26 Pażdziernika 1832 r. 
J. Siodkowski. A. Ñ. 


zest Pieutzedowa, 
POLSK A. 


Warszawa 23 Października. 
Dnia 19 b. m. woyska Cesarsko - Rossyj- 
skie ukończyły manewra jesienne, na któ- 
rych szczególniey w tym dnin pomimo nie- 
zupełney pogody, znaydowała się znaczna 


1072 —- 


liczba ciekawych widzów. Awangarda, któ- 
rą JW. gubernator hrabia Witt dnia 10 pod 
dowództwem  jenerała- Porucznika Sulima 
wysłał ku Łowiczowi, (gdyż tylko częścio- 
wo garnizon Warszawski mógł wychodzić,) 
spotkała dnia 14 pod Łowiczem nadcho=, 
dzący korpus jenerała kawaleryi barona 
Krentz. Tu rozpoczęła się bitwa, która przy 
naytrudnieyszych obustronnych ewolucyach, z 
uporem i zręcznością trwała do wieczora; po- 
czem awangarda dowodzona przez jenerała 
Sulima cofnęła się do Bolimowa. Dnia 15 
obadwa korpusy uważały się wzajemnie w po- 
ruszeniach, nad brzegami Rawki. Następne- 
go dnia, jenerał-porucznik Sulima, nakazał 
odwrót do SŚzymanowa, przyczem jego tylna 
straż miała wiele do czynienia z przemaga- 
jącą siłą korpusu uderzającego na nią. Na- 
zajutrz korpus jenerała Kreutz uskutecznił 
przeyście przez rękę Pissia pod wsią Kaski 
Gdy zaś od tey wsi aż do Bionia, powiększey 
części zasjane pola się znaydują, wstrzyma- 
no się przeto od wszelkiey zaczepki i kor- 
pus Warszawski cofnął się do Woli na linią 
pierwszą byłych Polskich fortyfikaćyj, a kor- 
pus jenerała Krentz zajął Włocliy, założy- 
wszy swóy obóz na przeciw temuż korpuso- 
wi. W piątek o godzinie 11stey rano. kor- 
pus zaczepny uderzył gwałtownie na pierwszą 
linią korpusu odpornego Warszawskiego. — 
JW. gubernator hrabia Witt nadesłał znaczne 
posilki w tym dniu swemu korpusowi, nad 
którym sam obiął dowództwo. Między Wo- 
lą i Czystem oba woyska walczyły i nacie- 
rały na siebie z wielką natarczywością, na- 
reszcie po wielu usiłowaniach, udało się je- 
nerałowi Krentz swą przemagającą siłą za- 
jać Czyste i szturmem zdobyć Wolę. "Tem 
się ukończyły tego jesienne manewra, i wszy- 
stkie woyska przy odgłosack muzyki weszły 
do Warszawy. JO. Xiążę Feldmarszałek Na- 
miestnik Królewski, oświadczył wszystkim 
dowódcom, jenerałom, officerom i żołnierzom 
swcje zadowolenie, za dokładne wykonanie 


tych ćwiczeń. (G.w.) 
aaa ÓE 


ROSSYA. 
Petersburg 1 Pazdziernika, 
Dnia 27 z. m. P. Bligh Poseł nadzwyczay. 
ny i minister pełnomocny króla Jinci Angiel- 
skiego, miał zaszczyt przedstawić się N. Ce- 
sarzowi i ziożyć swe listy wierzywine, 


= 


Dnia 28 z. m. poseł Francyi, marszałek 
xiąże Trevizo, oddalając się czasowo, miał 
pożegnalne u N. Pana posiuchanie. 

Admirat Krusensztern odebrał od P. Hor- 
burg Hydrografa Angielsku - wschodnio - Indyj- 
skiey kompanii następujące uwiadomięnie $ 
„Dwajkupieckie okreta Panów Ederby odkryły 
w Lutym 1834 r. nowy kray na południowem 
morzu. Dla nagromadzonych lodów niemo- 
gli blisko niego przystąpić. Płynęli zatćm w 
w pewnem od niego oddaleniu przeszło sto mil 
od wschodu na: zachód; rozległość tego kra- 
ju musi bydź daleko większa, okręta te przez 
burzę oddalone, nie mogły go wymierzyć. — 
Coraz bardziey zbliżająca. się pora zimowa 
przy tamtych biegunach nie dozwoliła dłuż- 
szego pobytu.. PP, Eąderby postanowili prze- 
to wyprawić dwa okręia, dła uzupełnienia te- 
go odkrycia. Długość jeograficzna tey nowey 
ziemi nić jest wiadoma, zdaje mi się, jednak 
że jest położona ku wschodowi od południka 
Dobrey nadziei, w blizkości 70 stopni szero- 
kości południowey.« (6, w.) 

— ZZM 


FRANCYA. 
Paryż 14 Października. 

Xiąże Dalmacyi jako Minister wojny prze- 
słał następujący okólnik do komenderujących 
jenerałów w departamentach zachodnich: 
» Jenerale! moje doniesienie z dnia. 12 b. m, 
uwiadomiło Wac Pana o systemie polity- 
cznym, jakim się nowe Ministerium odtąd 
rządzić będzie. Zapewne Wac Pan dostrze- 
głeś, że głównym jego celem będzie ostatnie 
zatrzeć ślady rozruchów ponawianych w De- 
partamentach wyżey wspomnionych. Jenera- 
le! zechciey się stosować do tego planu Mi- 
nisterium, aby je popierać i nadziejom Mo- 
nerchy i kraju odpowiedzieć. Bandy łotrów, 
których szczątki ukrywają się w niektórych 
częściach Pańskiego obwodu, muszą do szczę- 
tu zniknąć. Dowódzcy ich, jakiejkolwiek są 
rangi i imienia, muszą być oddanymi w ręce 
sprawiedliwości. Minister spraw wewnę- 
trznych przesłał stósowne do tego rozkazy 
władzom Administracyjnym.  Zechciey się 
Wac Pan porozumieć z termi Awierzchnościa- 
mi. Jenerałowie, Szefowie korpusów i na- 
czelnicy Ziaadarmeryi, słowem wszyscy, TO- 
zkczom Wae Pana podlegający mają się po- 
łączyć, ażeby koniac położyć rozbojom i woj- 
nie domowey. Do osiąguienia zamierzonego 
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celu, nie będzie Wac Panu zbywać na ŻA” 
dnych środkach ze stron; Rządu. 
(podp.) Prezes Rady Ministrów 
Mimster Woyny, 
Marszalek Xiążę Dalmacyt. 

Dziennik Monitor dodaje jeszcze trzech 
Parów do wczorajszych 59. których przez 
omyłkę nie umieszczono na liście; liczba 
więc wszystkich nowych |Parów łącznie z 
dwoma Ministrami, wysości 62. 

Dzienniki Oppozycyjne powstają ciągle prze- 
ciw nowemu Ministerium i obwiniają rząd 
o dążność do nowey restanracyi. 

Żapowiedziane dzieło o Rewolucyi z r. 
1830 i teraźniejszem położeniu Francyi, już 
wyszło w trzech tomach; autorem jest Cabet, 
deputowany strony oppozycyjney. (6.P.S.) 

DC 


HOLLANDYA. 

Haga M Paźdiernika. 

Gazeta Amslerdamska Handelsblatt za- 
wiera wyjątek 70 protokółu konferencyi Lon- 
dyńskiey z d. 1 Października jak następuje: 
»Mininister Angielski ubolewa iż na przed- 
stawienia pełnomocników Rossyi Pruss i Au- 
stryj, w ninieyszym protokóle zawarte nie 
może przystać, pomimo przekonania o korzy- 
ściach, jakieby z godnego postępowania człon- 
ków konferencyi wyniknąć mogły. — W 
przekonaniu, że utrzymanie pokoju zawi- 
sło od szybko działających i skutecznych 
Środków ze strony wielkich Mocarstw w te- 
raźuieyszym stanie rzeczy, a mianowicie od 
dopełnienia zaręczonego traktatu z dnia 15 listo- 
pada, ubolewa że w przedstawieniach Mocarsw 
wyżey wspomnionych, nic takiego nieznajdu- 
je coby zdolnem było naglące okoliczności 
załatwić. Co się tycze dalszych układów, na 
te zezwolić nie może niechcąc dopuścić dłuż- 
szey zwłoki, do żadnego nie mogącey do- 
prowadzić celu, jak to widać z dotychczaso= 
wego postępowania gabinetu Niderląndzkiego. 
Rząd Angielski postanowił takich użyć środ- 
ków, jakie za skuteczne uzna w dopełnieniu 
swoich zobowiązań, oświadczając swoje nie 
zadowolenie z tego ze pelinomocniey trzech 
Dworów wzbraniają się wspólnie działać do 
wykonania traktatu ratyfikowanego przez 
wszystkie Mocarstwa, a którego niedopełnie- 
nie co raz większym niebezpieczeńsiwem za 
graża całey Europie. Pełnomocnik Francuz- 
ki oświadczył: »Na wszystko się zgadzam, 
co Minister Angielski teraz powiedział; i ja 


nie mogę zezwolić na propozycye pełnomo- 
cników Rossyi Pruss i Austryi, i obstaje przy 
tych, które już kommunikowałem konferen- 
oyi; Francya zachowuje sobie takie środki do 
wykonania traktatu zawartego z Belgiją, ja- 
kich wymagają jey prawa, zobowiązania i ko- 
rzyści. 
Ponieważ wyjątek ten datowany jest dnia 
1. Października, a konferencya na dniu 4. 
b. im. znowu się naradzała, zdaje się że przed- 
stawienia Anglii i Francyi nakłoniły sprzy- 
mierzeńców do zmiany ostatnich postanowień. 
i | eR ARR E me (G.P.S.) 
NIEMCY. 
Frankfort 7T Października. 
Zgromadzenie związku Niemieckiego zay- 
muje się ciągle ustawami woyskowemi. Do- 
noszą z Moguncji, iż urządzenie tyczące się 
tey związkowey twierdzy, już ukończono i 
jey gubernatorowi udzielono. Garnizon tey 
warowni podczas pokoju wynosić powinien 
naymniey 6000 woyska, w równey liczbie Au- 
stryackiego i Pruskiego. W czasie wojny 
najmniey 12,000 a kompletny wojenny gar- 
nizon obejmować ma 21,000 piechoty i 600 
kawaleryi, — Kontyngensa składające garni- 
zon wojenny są następujcę: Anstrya 6700 
piechoty i 300 kawaleryi, Prussy 6700 pie- 
choty i 300, kawaleryi, Xieztwo Sąsko- Wej- 
inarskie 2010, piechoty, Xięztwo Sasko-Al- 
tenburskie 992 piechoty, Xięztwo Sasko-Ko- 
burg-Gotha . 1366 piechoty, Xięztwo Sasko- 
Mejningen - Hildburghausen 1,150 piechoty, 
Xięztwo Anhalt-Dessau 529 piechoty, Xię- 
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atwo Anhalt-Köthen 325 piechoty, Xięztwo . 


Hessen-Homburg 200 „piechoty. Wielkie Xie- 
ztwo Hesskie ma prawo destiwiać podczas 
pokoju jeden batalion piechoty do Moguncyt. 
Dowódcę artylleryi warowni mianuję zawsze 
Austrya. Ź resztą wszelkie woyska kontyn- 
gensowe składające garnizon jednakowych 
praw i opieki doznawać będą. Ogłoszenie 
twierdzy w stanie oblężenia nioże nastąpić 
z rozkazu Naczelnego wodza wpysk Związ- 
kowych, lub przez samo zgromadzenie źwiąz- 
kowe, a w nagłey potrzebie zarząd twierdzy 
jest mocen to uskuteczńić. (e. W.) 


gam n rna 


GRECYA. 

Wiądomość jakoby 100 Deputowanych u- 
prowadzono z kongressu Greckiego, nie po- 
twierdza się. Rzecz tak opowiada P. Thi- 
ersch radca nadworny J.MciKrólaBawarskiego 
»10 Sierpnia opuściiem Naupłią, tprzybyłem 
14 do Portu Pyrgosi, gdzieśmy kotwicę za- 
nzucili. Miałem tu sposobność zagodzić spór 


"kiedy Pan Guizot b 


między Hadszt Christos i Sesstni w sposób 
podobny .Hadsze przybył do małey eparchii 
Pyrgos w celu wybrania 30,000 piastrów dla 
wypłacenia swojemu wojsku zaległego żołdu. 
Ludzie jego dopuścili się wiele wykroczeń i 
gwałtów, Summa ta miała bydź z dziesię- 
cin pobieraną; lecz że Hadszt nie miaf ža- 
dnego kwita od rządu, poborca dziesięcin 
odmówił wyplaty, i szukał pomocy u Sessi- 
niego. Ten udał się niebawnie do Pyrgos 
ażeby Iadsziiego zmusić do odstąpienia swo- 
icn żądań i opuszczenia Hparcht. Gdym 
przybył, jeszcze nie przyszło do nieprzyja- 
cielskich kroków, ale Eparchia wiele ucier- 
piala przez nagromadzone wojska nieregu= 
larre. Madszi z swojemi officerami przyjął 
mnie w Pyrgos.  Udałem się do główney 
kwatery Sessiniego gdzie mnie obsypano 
wszelkiemi oznakami życzliwości i zaszczytu. 
Młody ten i dobrze myślący wojownik zgo- 
dził się zaraz na środki; porozumiano się z 
naczelnikami oddziałów, i jeszcze przed po- 
łudniem ugada stanęła. (G.P.S.) 
—— pon 


MEXYK 

Wjadomości z Madrytu pod dniem 3 Pa- 
ździernika względem wygnania Calomarda 
są następujące: Od czasu choroby Króle- 
wskiev, swronnictwe Karlistowskie, na które- 
go csele stał zawsze Calomarde, szukało 
sposobów osadzenia na tronie Donz Carlosa. 
Stronnictwo [nfantki sprzeciwiło się temu za- 
imiarowi, grożąc połączeniem się z liberali- 
stami. Całomarde wspierany od duchowień= 
stwa i ochotników Królewskich, obstawał w 
całym komplecie pabinetowym przy swem 
pizedsięwzięciu, co przyśpieszyło jego upa- 
dek. Król bowiem dowiedziawszy się o tych 
intrygach, oddalił swego ulubieńca Całomar- 
de, posyłając go na wygnanie do Burgos. 

Dzienniki tutejsze opisują dawniejsze ży- 
cie Xiecia Broglie, który jak wiadomo, był 
raz, lubo krótko, Ministrem za terażniejszey 
dynastyi. Przypominają , iż rozchodziło si 
pismo jego, w którem dawał 500 franków 
dla propagandy. Działo się to w ówczas, 

dąc Ministrem spraw 

wewnętrznych, dozwolił zaciągania ludzi dla 
konstytucyonistów Hiszpańskich, co późniey 
przypisał republikanom. Odtąd jednak Xią- 
zę Broślie dowiódł dostatecznie, iż wszelka 
dążność rewolucyjna jest obcą dla niego. On 
to nalegał w radzie gabinetowey, aby Król 
przyjął imie Filipa VII, i aby w herbie kra- 
jowym utrzymano lilie; bronił najuporczy= 
Wiey dziedziczności Parostwa; zdając spra- 
wę imieniem kommissyi Izby Parów, wzglę- 
dem projektu do prawa o oddaleniu starszey 
linii Burbonów z kraju, radził wyrzucić ta 
słowo były Król, a natomiast umieścić wy- 
raz Król; był przeciwny zniesieniu obchodu 
żaiobnego w dniu 21 Stycznia, i uznaniu of- 
ficerów mianowanych za powtórnego rządu 
Napoleona. A tego co się przytoczyło, wnieść 
można, w jakim duchu kierowałby naszvr 
wydziałem spraw zewnętranych.  (G.” 


